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Turcya i*d a  fn!en»en<y§ Ligi narodów. — Rząd tur««:ki czyni
przygotowania wojenno.

I. ondyn. (Teł. wł.) Z Angory nadeszły w ia- 
tcitiości, że rząd turecki postanowi! przedsię­
wziąć nadzwyczajne środki celem obrony gra­
nic państwa, zwłaszcza zaś granicy w Mezopo­
tam ii w  okolicy Mossulu Rząd turecki, opiera­
jąc się na stanowisku obradującego w  penna- 
łiencyi zgromadzenia narodowego w Angorze, 
postanowił nie poddawać się żadnym angiel­
skim wezwaniom  i żądaniom. W ojska turec­
kie, zajmujące pozycye w  Mezopotamii, otrzy­
mały polecenie obrony ich przed ewentualnym 
atakiem angielskim.

Rząd turecki zamierza ogłosić ogólną mobi- 
Jizacyę wojsk i wydać zakaz rozszerzania ja ­
kichkolw iek wiadomości natury wojskowej.

ftifp  trato piel t i  RnHv
Genewa. 14 10. P A T . Ismet basza zwrócił 

się telegraficznie w imieniu rządu tureckiego 
do generalnego sekretaryatu L ig i Narodów w  
sprawie Mossulu. Rząd angielski nie dotrzymał 
zobowiązani i do respektowania status quo nad 
granicą Iraku i Turcy i. Turcjm w  odpowiedzi 
swej wystosowanej do A nglii w  dniu 10 bm. 
podkreśliła, że lin ia graniczna z dnia 30 wrze­
śnia nie zostanie przez wojska tureckie prze­
kroczona 'i że większa część wojsk skoncentro­

wanych na pograniczu celem zwalczania ban­
dytyzmu, od tygodnia już odtransportywowa- 
ną jest w  głąb kraju. Turcya prosi Radę L igi 
narodów o wydanie stosownych zarządzeń, Se 
kretaryat L ig i z; .viadomił niezwłocznie człon 
ków L ig i o żądaniu lureclciem.

Tarcya nie zrzeknie ?ię Mossulu.
Paryż. P A T  Charge d 'A fla ircs turecki oświad 

rcył przedstawicielowi Matina. że Tuicya nie 
wyrzeknie się n ig  y Mossulu.

ImMrn RiPNR w S e n  lit
Angoia. 14 10. P A T . Przybycie prezydenta 

Mustafy Kemala Baszy oczekiwane jest w  Aro- 
dę. Zgromadzenie narodowe zbierze się w  so­
botę,

Sfanewtako Anglii.
Londyn. i4 10. P A T . Reuter dowiaduje się, 

że rząd angielski otrzymał odpowiedź rządu tu 
reckiego na ostatnią notę, dotyczącą sytuacyj 
wojskowej w  wdajecie! v r Mossulu. Odpowiedź 
ta jeszcze wczoraj była zbadana. Podkreślają, 
że noia angielska niema charakterif ultimatum 
ma ona jedynie na celu zabezpieczenie swobo­
dy działania.

Przed wkroczeniem Wahabitów do Mekki
Zanv&ftse rokowań irJędzy WsHabitaml as Hsd^sern.
Londyn. 14 10. P A T , Tel. Comp, Donoszą 

i  Jerozolimy, że rokowania o rozejm między 
iWahaŁitam. a Hedż&sem zostały zerwane. — 
Emir A li uciekł z Mekki, której upadek jest 
nieunikniony. Olwcnie przebywa Em ir A li 
wraz z dw*orem i sztabem generalnym w m ie­
ście po itow tm  Dżidda, Po  przybyciu do tego 
miasta oświadczył Em ir A li, że skoro to tylko 

- będzie możliwe rozpocznie rokowania celem za 
p a rc ia  traktatu z A n g lią (l)

w-iaeftka Enftra AIngo.
Londyn. 14 10,- P A T . Foreign O ffice otrzy­

mał potwierdzenie wiadomości o ucieczce króla 
Hedżnsu Alego oraz członków jego rządu Oeze 
kują każdej chw ili wkroczenia W ahabitów  do 
Mekki.

* * . m

Dż*dda. 14 10. P A T . Reuter. W ahabici zdą­
żający do Mekki, obsadzili drogę łączącą Mek­
kę z Dżiddą.

Zairzadtenta Egiptu.
Kair. 14 10, P A T . Rząd egipski ze względu 

na obecną sytuacyę wydal zakaz wpuszczania 
na terytoryum egipskie uchodźców z Hedżasu.

Bess-

Zeppe‘fa R. III. w drodze do A me ryki
Przygotowania do  przyjęcia Z. U. III. «ti Ameryce.

Berlin, (teł. w ł.) W  ponedziałek n n o  Zeppelin 
R, II I. riWujczął podróż z Friedrichshafen do A. 
jneryki w ;ócf silnej mgły. O godz. 12 Z. R. III, 
przeleciał nad południowo - wschodnim skraw­
kiem Fnanoyi. O godz. 12 w  nocy (czas śr. europ) 
znajdował się na linii poz. Hiszpanii w  kierunku 
« a  Azory. Balon pozostawał do godz. 10 i  pół ra­
no wkomrtlakcie iskrowym ze s-tacyw-mi nikmiec- 
idemi. Po tej godzinie znajdow ał się Z. R. III. 
tialeko po ja  \zorami wziąwszy kierunek lolu na 
.'{północ. Oddalenie od Europy było już tak wiel­
k ie. fa  aparat nadawczy na statku nie mógł u- 
torzy. V  kontaktu z“ stacyami lskrowemi w  Eu­
ropie. Natomiast wedle wiadomości stacyi amery­
kańskiej) nawiązał Z . R. UL. komakt iskrowy że

stacyą amerykańską w Ohattau. Wedle wiadomo= 
ści tej stacyi na pokładzie Zeppelina minęła noc 
w najlepszym porządku. Spodziewają się przyby­
cia Zeppelina io  Ameryki we śr«dę przed połu­
dniem.

*  • »

Wiedeń, 14t IB PAT. Nieues Wiener Abend- 
biatt donosi z Nowego Jorku: Zeppelin R. III.
znajdował się dziś o godzinie 7'20 rano na 41 sto­
pniu szerokości północnej i 38 stopniu długości 
zachodniej. Oznacza to lekką zmianę kursu w kie 
runku północno zachodnim, pozostąjącą zapewne 
w  związku z relacyaoni meteorologicznemu

Na wysokości Bermudów.
Wiedeń, 14. 10 PaT . Neue Freie Presse donLsj 

z Nowego Jorku: Parowiec Siena Bentauat nale­
żący do poinocno niemieckiego Lloydu, widział 
Z. R. III. w poniedziałek popołuduu. między wy­
spami Azorskimi s wyspami Be~Tnude Na iskro­
we zapytanie parowca odpowiedział kapitan Z, 
R. III., że na pokładzie wszystko oo myśli. Stiatek 
przeleci ponad wyspami Bermuda i zwróci się 
w  kierunku północnym. Okręt posuwa siie na 
p~zód równomiernie z szybkością 50 mil mor. 
skich na godzinę. Drugio sprawozdanie naoesła- 
ne przez ten okręt donosi; Zeppelin przelatuje 
obok wysp Bermuda, kierując się ns północ zrode 
rza ku silnej burzy połudnK \vo północnej, klórej 
kierunek jednak nie będzie stanowił przeszk^ay 
w podróży Wylądowanie Zeppelina oczekiwane 
jest we śiodę w południe.

Buczsi w drodze.
Waszyngton, 14. 10. PAT. United Press. Wedle 

sprawozdań, nadf.^mych przkz okręfty wojenne 
Detroit i Milwaukee, są pewne dane do przypu­
szczenia, że Zeppelin w  podróży swej napotkał 
buizę i wrskutek tego przyjedzie du Ameryki do­
piero w  środę albo czw'artel rano (czaś amery­
kański). Generał Aberle szef oadziału operacyjne­
go polecił krążownikowi MAwauke który zjiaj- 
dow-ał się w  oddalenie 52 mil na południ# oa Ha- 
lifaxu aby udał się .500 mil w  kierunki południo­
wym i nawiązał połączenie iskrowe z Zeppelinem

PrcwMa Io mm. tikm
Wiedeń, 14. 10 PAT. N. Fr. Presse donosi i  

Nowego Jorku. W  Lakehursl 300 żołnierzy znaj­
duje się w  pogotowiu do udzielenia pomocy przy 
lądowaniu Zeppelina. Przybycia Zeppelina ocze­
kują tu w  środę. Zaraz po przybyciu okręt bę­
dzie przesz1 ikany w mysł ustaw alkoholowych łi 
imigiacyjnych. Następnie komory gazowe będą 
opróżnione. Helium na wypełnienie kc lór Zep­
pelina nie jest jeszcze przygotowane i przez o- 
kres 13 dni statek będzie niewypełniony.

Berlin, ,14. 10 PAT. Zeppelin R. III. wiezie Bst 
prezydenta rzeszy Eberta, wyrażający Stanom 
Zjednoczonym podziękowanie za pomoc dla bied­
nych dzieci niemieckich.

[z) niW M in  i  F M J™
zostaią zniszczona?

Paryż, i4. 10 PAT, Podsekretarz db. spraw W - 
n.itfwa Larrtds oświedcfcył prztedstawSfliellowi 
Matina,. że zakłady Zeppelinowskie w Fliedrichs 
hafen, na pozostawienie których koafereneya am 
basadorów zgodziła się jedynie celem wybudowa­
nia Z. R. III. dla Mnrryla p>ON.’imiy zgłjńiue Ł 
1 traktatem wersalskim być niezwłocznie s—nez- 
ezone.

Po zgonie Anatola France'a
Paryż, PAT. Po kilkugodzinnej agou’ i dnia 12 

bm. o godz. 23 i pół zmarł w  Tours Anatol Fran­
ce, przeżywszy lat 80. Po otrzymaniu wiadomości 
o zgonie prezydent republiki francuskiej Doume 
gue przesłał wdowie po Anatoiu F**amco depeszę 
kondolencyjną. Herriot wydał deknt z postano* 
wieniem, że pogrzeb Anamla Fmnce‘a ma 8ię ®d 
być ua koszt państwa.

T G u a m e n t L
Wiedeń, 1'4. 10 PAT. Neue Freie Presse donosi 

z Paryża. We wtorek będzie otwarty testament 
Anatola France‘a. O ile testament nie będzie za- 
\4»erał innego postanowienia, odioęftzSe się po­
grzeb na koszt państwa.
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Kraków, 15 października 
iWprawdzale z  większem napięciem śledzi spo 

łecztństwo niemieckie lot Zeppelina, aniżeli 
perypetye przesilenia parlamentarnego, ale je­
dnak przesilenie to tak jest znamienne, że nie 
tm dno rozstrzygnąć, które z  obu wydarzeń ju ­
tro donioślejsze może spowodować następstwa. 
'Balon Zeppelina to zapewne świadectwo ja ­
skrawe faktu, że m ózgi techników niemieckich 
jpracują sprawni y i efektywnie, ale przesilenie 
niemieckie to znowu obraz zastoju w  umyslo- 
"wości pewnej Koleryi polityków  memk^kich. 
2 hozęło się tra tego, że stronnictwo ministra 
opraw zagranicznych p, ‘ Stresemanna (tzw. 
Jrolkspartei), stanowiące niemaiże główną pod 
porę obecnej koalicyi rządowej zatęskniło za 
swoim i dawnypń spirzynn trzeńcami nitmiec- 
Jkimi nacyonalistami. I  zrodziła się w  głowach 
przywódców tego Stronnictwa koncepcya roz- 
Łzerzejnla podstawy parlamentarnej obecnego 
(gabinetu przez wciągnięcie do rządu kilku nti- 
imstrów 2 łona niemiecko-narcdowych. A by 
(sojusz tak: dwóch stronnictw prawicowych,
których wspólni aca musiałaby nadać rządowi 
piętno nawsKróś i niedwuznacznie reakcyjne i 
m ilita ij  styczne, zamaskować przed czuj nem 
r iem  opinii demokratycznej, rzucono hasio 
ikti. Szenia bloku stronnictw mieszczańskich j 

Jod uacyonalistów niemieckich aż po demokra 
w6w. Puszczono w  ruch całą maszy nę intryg 
• izakulisowTcb. i wkróttoe Niemcy stanęły w 
dógniu przesilenia parlamentarnego. 
r Okazało się bowiem, że centrum niecnie 
Wprawdzie, ale w  przeważającej większości, a 
zwłaszcza b, kanćlerz W irth  i demokraci ży­
wią silne podejrzenie do zamierzeń nowotwo- 
rzącej się koalicyi, wobec czego nie dadzą się 
wciągnąć w  sieć intryg godzących nie tylko 
;W republikę niemiecką, ale co gorsza w  owo 
t  takim  trudem budowane współżycie pokojo­
w e  narodów europejskich. Podejrzaną bowiem 
wydać się musi u nacyonalistów niemieckich 
Itak skwapliwa gotowość objęcia tek ininiste- 
ryaluych bynajmniej nie podrzędnych (byle 
cztem Hergt i inni przywódcy tege stronnictwa 
zadowolić się nie chcą) w  rządzie, którego do 
tycbczasowe pi zedsięwzięcia polityczne o cha­
rakterze międzynarodowym oni —  nacyonali- 
j§ci —  z taką gwałtownością dotąd zwalczali. 
Również conajmniej nierozważne! wydawało 
kię pewnej części stronnictw niemieckich, by

w  chwili gdy w  Angin  u steru znajduje się je­
szcze Macdonald, a we Francyi Herriot w ła­
śnie w  Niemczech bez oporu oddawano w ła­
dzę H eigtow i czy innemu zausznikowi Ltiden 
dorffa. I jakkolwiek sam kanclerz Marks krza 
tać się począł około sklejslrowania nowej wię 
kszośi i mieszczańskiej antydemokratycznej za 
wrzało w  stronnictwach bardziej umiarkowa­
nych.

Demokraci a lim ine odrzucili uroszczenia na 
cyonalistów niemieckich, wskazując na pod­
stępną ich grę, przy.^em potępili manewr 
stronnictwa ludowo niemieckiego, które wsku 
tek swej imprezy do reszty utraciło kredyt u 
stronnictw demokratycznych. Centrum waha 
się wprawdzie, ale zdaje się nie ulega wą- 
śu, że i ono wkońcu wypow ie się przecii *  -
peracyi z nacyonalistami niemieckimi. O- -zu 
je się więc, że koalieya, któią próbowali utv>o 
rzyć nacyonaliści z  ludowo-niemiecicimi, roz. 
porządzakiby zaledwie większością 8 głosów 
przeciw zwartej opozycyi socyalistów, demo­
kratów i centrum. Rząd oparty o taką w ięk­
szość nie przetrzymałby nawet 24 godzin.

Stąd wytworzyła się w  Niemczech potrzeba 
wyjaśnienia sytuacyi parlamentarnej. A  da się 
to uskutecznić tyiko na drodze rozwiązania 
parlamentu i rozpisania nowych wyborów Te 
go zażądała tam ostatnio demokratyczna część 
społeczeństwa.

Berlin 14 10. P A T . Organ Stresemanna Dic 
Zeit“ pisze, że rokowania między stronnictwa­
mi ( elem przekształcenia rządu nie maj# żad­
nych widoków' powodzenia i pozostaje jeszcze 
tylko rozwiązanie Reichstagu,

Berlin. 14 10. P A T . W  ciągli dnia dzisiejsze 
go toczą się obrady frakc.yi parlamentarnych 
celem ostatecznego zajęcia stanowiska w  spra­
wie przekształcenia gabinetu.

S ła ^ w is k o  k om u n ir to rr .
Berlin, 14. 10 PAT. W ędruj odbyta się kon= 

fereneya wszystkich parlamentarnych przedstawi 
cieli niemieckiej partii komunistycznej. Postano­
wiono zgłosić wniosek o wyrażenie rządowi nie­
ufności.

Soc. Dem. fa r !. Dienst uw-uża tę uchwalę za 
spóźnioną, gdyż ziEiniem tej korespondencyi jest 
więcej niż prawdonodobne, że o ile Reich •('ug 
się zbierze, to rząd obecny w dotychczasowym 
swym składzie nie będzie już islniał.

IIM ii «rtn na! rana lilii.
Wiedeń. 14 10. P A T . „Neue Fr. Presse t do- 

hosi z Amsterdamu: Policy a holenderska are- 
! ztowafa pewnego Niemca, który chciał się 
przedostać do Doora w  zamiarze zabicia byłe­
go cesarza W ilhelm a, Człowiekowi t mu po

wielu usiłowaniach daremnych udało się prze­
dostać przez granicę. Znaleziono przy nim fał 
szywy paszport i sfałszowane dokumenty oso­
biste. Przypuszczają, że jest 011 uczestnikiem 
spisku na życie Wilhelma.

fiwi miiit M  * ibiad Ijstnumnli?
Paryż. P A T . „Journal“ podaje, że dwóch . przy tern, że wszelkie wiadomości o zawarciu 

przedstawicieli Morgania odwiedziło wczoraj j  pożyczki francuskiej w  Stanach Zjednoctzo- 
ministerstwo finansów. Dziennik zaznacza i nych są przedwczesne.

Włito mMM i n  Hi Wilia.
F. Warszawa, (Telefonem). W w zyszłym tygo- 

Idniu wyjeżdża marszałek Pilsuuski na pewien 
Czas do Wilna w  sprawach osobistych.

Zgon posła.
F. Warszawa. (Telefonem). Wczoraj w nocy 

tanarł w  Wlairszawie )>osel na sejm Tadeusz Fu- 
idakowski. Zmarły byt wybranym z okręgu war* 
Wzaw skiego i należał do ZLN,

P M  l i t o  i. i t i i irm iiD
a posłem Rabskim.

F. Warszawa. (Telefonem). Wczoraj rano od­
był się pojedynek nrędzy b. wojewodą poleskim 
Downarowiczem, a pos. Rabskim. Obaj przeciw-

*l“ mu m rinrrrMj msfsmm

nicy wyszli z pojedynku bez szwanku. Jak wia­
domo do pojedynku doszło z powodu artykułu 
pos. Rabskiego 7. powodu napadu pod Lunincem, 
którym uczuł się diknięly p. Down arowicz.

 0*0-------

Zakończenie walk w Chinach.
Sza-u^haj, 14, 10 PAT. Wojna miedzy Czekiang 

a Kiang Su zakończyła się. Toczą się rokowania 
w sprawie oddania kontroli i administracyi dziel­
nicy chańskej w  Szanghaju.

REDUKOWANIE ULG CELNYCH, Jak się do­
wiadujemy lista ulg celnych 80% »<j\vych ma uledz 
redukcyi w związKu z koniecznością rekompen­
sowania strat skarbowych, ponle=ionvch wskutek 
aiacznego obniżenia cen na artykuły żywnościo­
we i niektóre półsurowce przemysłowe.

2 giełdy krakowskiej
Kraków, 14 października

Sytuacya bez zmiany. Po  giełdzie robioncw
Jaworzno drobne 16,75, Nobel P.7G, Leo 0,50, 
Vt ęgiówk.i 0.08— 0.04, Lokom otywy 0.42, Naffeg 
Krosno 0.20,

W aluty: Dolary ó,18 i trzy czwarte.
Dewizy: Lonchn 23.45—23.53, Hc landy A

204.50, Nowy Jork 5 21 (czek), Paryż 27750 
(czek) Praga 15.52— 15.50, Szw ajcaria 100.35, 
(czek), Wiedeń 7.34.
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W drJu 3 października br. Najwyższy Trybunał 
5\dłnaiuslracyjny rozpatrywał skargę firmy L. 
Owczarek w  Warszawie przeciw decyzyi Komisyi 
DdWoławczej przy Izbie Skarbowej w  \Varsza= 
rwie w przedmiocie wymiaru podatku od obrotu 
fea I. półrocze 1923 r.
■ Firma L. Owczarek w  zlożrrcm w terminie ze- 
fenamiu, oparten, na prywatnych książkach firmy, 
Wykctiała obrcT za I półrocze 1923 r. w  wyso­
kości 126,1827,285. Komisy a Szacuinkowa, opie- 
Irając się na sporządzonym przez kontrolona skar 
Ł o w iło  protókulb, iż  przedsiębiorstwo znajduje 

w  ćfoorym punkcie, jest obficie zaopatrzone 
.W towar i źe obroty musiały być większe, niż 
.wykazano w  zeznaniu podwyższyła sumę obrotu 
kło 350,000.000 Mk. Wniesione przeciw tej decyzyi 
COWiOłkuide tti|rmy| L. Owczarek Posłało przez 
*!Komisyę Odwoławczą odrzucone na tej zasadzie 
Ac; wy.niar jest zgodny z przepisami Ustawy o 
podatku przemysłowym i że płatnik nic przed sta- 
,.vił żadnych d; nych, które mogłyby stwierdzić, 
lż  nie osiągnął on 350000.0u3 Mk 
] Na lozprawie ustnej w Najwyższym Trybunale 
skargę firmy L. Owczarek porierał adwokat J. 
Natenson, i.(tory przedewszystkiem wskazał na 
to, że wbrew .ut. 76 Ustawy księgi firmy nie zo- 
*tab sprawdzone, jak również nie zostało w  na­
leżyty sposób ustalone, czy księgi te są prowa­
dzone prawidłowo i czy wykazany w  nich obrót 
odpowiada rzeczywistości. Sporządzony przez 
kontroiora Skarbowego protokół nie ma żadnego 
znaczenia prawnego, gdyż nie został on okazany 
Ifrmie, wobec czego ta ostatnia pozbawiona była 
możności zapoznać się z treścią takowego i od- 
powiedzitć na podniesione w  nim zarzuty.

Przypuszczenia Urzędu Skarbowego i Komisyi 
Szacunkowej, że obroty firmy Owczarek musiały 
być r.iii.cz.iiie większe nie mogą sluzyć juko pod­
stawa wymiaru, gdyż nie są oparte na jakichkol­
wiek konkretnych danych i znajdują się w sprze­
czności z materyałem, znajdującym się w  aktach 
sprawy. Argumenlacya Komisyi Szacunkowej, że 
płatnik nie przytoczył żadnych okoliczności, któ- 
reby stwierdzały, iż obrót był w rzeczywistości 
mniejszy jest nie uzasadniona i gwałci kardynal­
ne zasady postępowania dowodowego, polegają­
ce na lem, że nie można ustalić okoliczności ne­
gatywnych. Jest przedCwszystkiem obowiązkiem 
Komisja uzasadnić dlaczego przyjęła za podsta. 
wę wymiaru tę lub inną kwotę, zaś potem do­
piero płatnik miałby obowiązek i możność przed­
stawienia swoich dowodóyy. Ustawa z dn. 14 V. 
1923 r. o podatku przemysłowym bynajmniej nie 
uprawnia organów wymihrowych do przyjęcia 
dowolnych kwot Obrotu i podatku, wkładając 
zarówno na Urzędy jak i  na Komisye nawet w 
tych wypadkach, gdy płatnik nie prowadzi pra­
widłowych ksiąg handlowych, obowiązek zebra­
nia dokładnych danych i materyałów,. żądania 
wyjaśnień od płatnika, zbadania rzeczoznawców’, 
porównania obrotów przedsiębiorstw, nie prowa­
dzących ksiąg handlowych z przedsiębiorstwami 
sprawozdawczemi it)'.

Przychylając się -do wywodów pełnomocnika 
firmy adw Natansona, Najwyższy Trybunał u- 
chylił decyzyę Komisyi Odwoławczej przy War­
szawskiej Izbie Skarbowej z powodu wadliwego 
postępowania, przekazując sprawę tejże Komisyi 
w  celu ponownego dokonania wymiaru.

Dlii £!i ilaliró s sgłm l i i  wbjsIm i
za I. pófroae 1924.

Na skutek interwencyi Koła ż j  dowskiego, 
zrzeszeń kupieckich i  prot< stów Stowarzyszeń 
2 całego prawie państwa przeciw homidalnym 
wymiarom pouatku przemysłowego wydał p. 
Minister Skarbu okólnik do L. D. P. O, 5384]I I I  
N r 73 do wszystkich Izb Skarbowych i Urzę­
dów Skarbowych, którym siara się naprawić 
klitywdę wyrządzoną nadmiememi wymiaru. - 
m l ogromnym rzeszom płatników podatku 
jH-Łemysłłowego za I. półrocze 192T 

Z  trfeścią tego okólnika i z  zarządzeniami 
Izb skarbowych zaznajomiliśmy już czytelni­
ków „Nńwego Dziennika". Ze względu na wa­
gę tej sprawy dla najszerszych tna9 humośei 
podajemy ponownie informacye, których pła­
tnicy trzymać się muszą, by się uchronić od 
Tujeińnych skutków wygórowanych nakazów 
pfeithiczych.

Ulgi, ustalone wyżej wspomnianym okólni­
kiem są następujące:

Wniesione w terminie przez płatników re- 
kuisa będ î w  ciągu 10 dni po upływie terminu 
do rekr.rsu (w  Krakowie w insp. I do dnia 10 
listopada, w  insp. II  do dnia 14 listopada) roz- 
patry wai.e przez komisye doraźne w skład któ 
rych wejdą dotychczasowi członkowie komisyi 
szacunkowych i rzeczoznawcy powołani dła 
każdej branży z osobna przez organizacj e i zrze 
szfenia zaj\rodowe.

Aż do decyzyi tych komisyi do-aźnycft Jtiie 
będą egzel.ucye celem ściągnięcia podatku 
wdrożone; a po zapadłej decyzja' ograniczą wła 
dze skarbowe egzckncye tylko do tych kwot 
podatku, co do których komisye doraźne wy­
miar zredukują.

Zrzeczenia zawodowe winne zatem bezzwlo-

Z  teatru im. J. Słow ackiego
j.L.gion", Scen dwanaście St Wyspiańskiego, 

Retysci: St. Wysocka.

SmmOJiwin Cotowiek się rodzi, osrmotnionym 
feta. się może. Bo samotność nie jest tem samem, 
teo osaihotrtienie, tak jak cis2a nie jesi spokojem.

Ałożra być w gronie rozbawionego, licznego to­
warzystwa., można się ustami śmiać, a oczyma 
być gdzieś daleko, znaleśc się sam jedep wobec 
przeznaczenia. A można z«ov u być zamkniętym 
yr czterech ścianach swego pokoju, a być związa­
nym z wszechświatem, czuć nierozerwalny zwią- 
atćk z ludzkością.

Urodzeni samoinioy stanowią jakgdyby bractwo 
Złączone t-sczą tragedyi wśród obojętnego ogółu 
ludzi. Nikt jesucap nie dał mam wystarczającej 
I  głęboko- wnikliwej psychologii człowieka samo­
tnego.

Uokus'1 się o  to Wyspiański i  dał nam W „Le­
pienie" tragedyę cz’owieka, który znalazł Się sam 
Jeden wobec sw<ą?o przeznaczenia. Cisza „płodna 
Jest w przesądy, w zjawiska, w przeczu. ia Zmar. 
twychpowstijiir “ .

A  tę rpowc ciszy rOzumie dusza żydowska, naj= 
bardziej srmotn.0, błądząca W’śr6d cieni stuleci, 
gnana wichrem przeznaczenia poprzez rozłogi 
wieków. Dlatego Wyspiański wśród wszystkich 
polskich pisarzy największy wpływ wywarł na i 
WUSrfciturę żydowska, dlatego byl najgłPbs«em ] 
przeżyciem dla ..ostafniero przedstawiciela scho- 1

dzącej gen er acyl, a może pierwszego reprezentan­
ta młodego pokolenia” A. Woltera, dlatego nie­
śmiertelny mu hołd złożył największy pisarz ży­
dowski Perec, w  swojej „Nocy na starym rynku".

Oto przychodzi Mickiewicz do matki Mąksyny 
i skarży się:

„Sercy jye mnie boleje rozpaczą, 
nie pomogą znachory świata, 
darmo szukam myślom moim brata, 
czas mija, leca moje lata 
i myśli moje mrą ze mną, 
daremno żchram. dar mno".

Nigdzie, na całym śWlecie nie znajdzie ukojenia 
nigdy doń ręki nie wyciągnie bratnia dusza, kre­
su nie widzi przed sobą tej męki okrutnej. Dlate­
go przychodzi do księdza Aleksandra Jełowic- 
kiego, by

..„.pożalić się panu, 
bym wieczne osiągnął zbawienia, 
bym usłyszał słowa przebaczenia, 
by się moja rozjaśniła droga.

A gdy mu się droga rozjaśniła, woła w  ..ogro­
mnej potędze” , bo męką jest Drzemieniony, bo 

„bole i klęski w  pierś biorę, 
błogosław męża pokorę,, 
wróg znika w Noc zaj»omnlenia, 
błogosław czystość sumienia,

Żadnej Już teraz nie ulegnie pokusie, nic go z 
drogi, która ma się meką rozjaśniła nie sprowa­
dzi. Staj® mu na tej drodze cała ukochana prze­

cznic a najpóźniej do ostatniego dnia terminc 
do rekursu przedstawić właściwym inspekto­
ratom skarbowym lisię lzeczoznawców przez 
siebie dla poszczególnych branż sporządzone, a 
ponadto wykaz pokrzywdzonych płatników 
wraz z opinią co służyć ma komisyi iako niale- 
ryał oryuitacyjny.

Orzeczenia komisyi doraźnej będą prowizty 
ryczne i nie przesądzą ostatecznego rozstrzy­
gnięcia wniesionych odwołań w zwyczajnym 
toku czynności.

Nadmieniamy jeszcze, że wszyscy płatnicy, 
którzy rekursu nie wnoszą oraz płatnicy, któ­
rzy rekurs wnoszą ale tylko od naawyżK.i po­
datku który im nie słusznie ponad rzeczywi. 
sty obrót wymierzono, muszą w oznaczonym 
termmie (w  Krakowie 30 X  względnie 4 XI.). 
\jrp!acić podatek bo dopuszczalność wstrzyma­
nia egzekucyi odnosi się tylko do kwot zacze­
pionych rekursem. Jeżeli naprzykład płauiiko*- 
w i wymierzono tytułem podatku zł 1000, a oń 
uważając wymiar na kwotę zł 400 za słuszny 
zaczepi rekursem nadwyżkę na zł. 600, to musi 
zapłacić zł 4u0.

Niepewność syiuacyl 
polityczne! w Jthglik
Chwiejność sytuacyi poliiycznej w Anglii ila  

striije następujące zestawienie: 
październik 1922: Dymisya gabinetu koalicyj­

nego konserw-liberain. z Lloyd Georgerń 
ns czele.
Utworzenie gabinetu z konserwatystów % 
Bonar Lawem, 

listopad 192?, Powszechne wybory Wybrano: 
346 konserwatystów,
188 z Lanour Party,
54 liberałów (giupa LI. Geórgea)
25 liberałów (grupa Aaąuitha).

Maj 1923. Dymisya Bonar Lawa. Na caeić ga­
binetu pozostawionego bez zmian [ staje M 
Baldwin.

listopad 1923: Rozwiązanie parlamentu.
Wybory pod hasłem: protekcyonaltem «*y 
jjTolny handel, 

grudzień 1923. Powszechne wvnory. Wybrano: 
253 konserwaijstow (ubytek 93 głosów,),. 
192 z 1 abour Pany 
152 liberałów zjcCtnocton^ici]. 

styczeń 1924 Upadek gabinetu BdtdWinf. 
Utworzenie rządu robotniczego z Ramsay 
Mac Donaldem

8. pażdź. 1924. Koalićya liberałów i  Konserw*
stów powoduje upadek Mac Doń&lda.

9. pażdź. .1924. Rozwiaz-mit parlameniu.
29 pućdź, 1024. Poważeniu* wyUiry,

szłość, wabi go i nęci śtubarwną gf? koiórow, 
lecz Mickiewicz w „Ka'zyżowego jtuo patrzy 3d 
gę” , a zrozpaczony Guślar j/ofai:

'Zgaśnij, ćłońce, zagaśnij
Wielkość*.

Na próżno nęci go Demos:
Mówisz a rzesza cię słucha:
Oto prorok, prorok ubudauuy.
Jan oiTeui sięgniesz dal ko,
Królestwo twoje przed tobą 
Dosięgłeś szczytów korony.

Ale Mickiewicz pozostawił daleko po zs »Obą 
chimerę sławy. Spółcziesiią mu iest wieczność, 
praj/da życia mzećhcgarniającf mu się objKwiła 
wiżyą, dlatego odpowiada spUkpiny udł-jt idą 
przeznaczenia:

Królestwo moje za światem 
gdziK gwiazd się poczyna OO.ęga; 
kędy wieczna wieczna zawięruchia 
wiedzie jv Przestwór rozpętane słońcŁ, 
krój niem&sz drogom końca.
Królestwo moje: Awiat Ducha.

Najgorsza dla niego nadeszła crwWa. T o w  
rzysze jego, którzy przy nim zostali, gdy ogół 
depce i łamie chorągwie, wołając: „Wallenrod*
Wallenrod zdradza’  ̂ gdy z więzów Wyswonodao* 
na Wolność białe świątyń kolutimy posokt > krwf 
oDwala i w gruz i rumowiska przemienia świat, 
nie wvtrzymall ostatniej próby, ulękli się widma 
śmierci.

,,Niegodni, niegodni istnienia! 
przecz śmierci lękacie trwogą., 
caiparliście się tworzenia.
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Premiera! Dziś kinoteatr „WANDA" Premiera!
S e n s a c y jn y  d ra m a t w s p ó łc z e s n y  w e d łu g  p o w ie ś c i W id e k in d a  

Z D U M IE W A JĄ C A  G k A  M R T Y S T O W !

KOBIETA D EK O N  ZIEMI
w głównej roli B a s s e rm a n  £ A s ta  N tBsen.

Film nadzwyczaj oryginalny treścią opraic ony w dekoracje, oddające grożę nastroju 
gra mistrzowska artystycznie wybitnie demoniczna przeplatana scenami eiotycznemi.
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Nowe czasy — stare błędy-
Lóuiki „Głos Polski“  zamieszcza pod powyż­

szym tylałen następujące uwagi o szkodliwym 
Wpływie panującego w  Polsce szowinizmu nn ro 
zwój ekonomiczny państwa:

,Następują nowe czasy, a u nas panuj:; sla,re, 
głupie i wprost dia państwa zabójcze poglądy i 
praktyki. Przeważająca masa społeczeństwa nie 
Idorosła jeszcze do myśli państwowej i światłej, 
[Wciąż myśli siię w Lałegaryach dopuństwowych, 
Larodowych i szowinistycznych. Względem mniej 
azości narodowych prowadzi się poritykę, iit-óra 
konsekwentnie dąży do postawienia ich poza na­
wias żyda państwowego, odpycha się „inorod- 
eów  od państwowości, miast zespolić icii z pań- 
blwciU. Propaganda „rozwojowa", walka ekster­
minacyjna i bojkotowa z własnymi obywatelami 
|est szaleństwem, które przecież godzi w  same 
‘podstawy’ państwa.. Czas już zruzumieć, że paupe­
ryzacja mniejszości oznacza zmniejszenie się do- 
tnobytu całego państwa, że odbija się to na 
lakłarbie pańsrwa- W innych krajach podnosi się 
Odporność państwa, wzmacnia się organizm go- 
bpcdaiczy, u nas szowinizm prowadza destrukcyj­
ną aguacyę, zmniejszającą wartość i siłę własne* 
go życia gospodarczego. Ogólny poziom myśli e- 
koaomicznej i socyologicwej jest bardzo niski, 
oo demagogia szowinistyczna zatruwa umysły. 
IW „Kuryerze Warszawskim" opisuje swoje wra­

żenia rumuńskie p. ' Zd. Dębicki. „A le ponk.dzy 
elitą a dołem społeczeństwa niema warstwy śre­
dniej. lej półintelig«nc\ i. która .mogliby wyda­
tnie pracować w liantmi, przemyśle i rz^r.iiosie. 
Dzieje sJa więc to vunj>, Igo u nas. W miastach 
pasorzy.iuje ludność ras innych". Dla iych publi 
rysiów praca w handlu i w przemyśle należy 
do „półiii 1 eigencyi", chociaż w Stanach Zjedno­
czonych i na Zachodzie przedstawiciele liam .u 
i pizemysłu należą do elity. Dla p. Dębickiego 
ludność, która nie należy do większości, oczywi • 
ście pa-sorzyluje, logiczny stąd wniosek, że nale­
ży tep-ć pasorzylów. Wojujący liacyonalizm jest 
klęską dla własnego państw^ jest to przede 

. wszystkic-m nonsens ekonomiczny.

Szowinoa: przeszkadza odbudowie gospodar­
czej własne ., i aństwa, a potem ludzie się dziwią, 
że znaczenie Polski na forum międzynarodowem 
jest bardzo nikle, zgoła nie odpowiadające w iel­
kości państwo. Nic dziwnego, kiedy reakeya szo­
winistyczna sama zmniejsza i osłabia państwo".

Artykuł powyższy świadczy o tern, że jednak 
społeczeństwo i prasa polska zaczynają powoli 
zdawać sobie sprawę, iż największą szkodę wy­
rządza wiaika eksterminacyjna z mniejszościami 
narodowymi właśnie — samemu państwu polskie

M i  m  Ma u m  l i m
Londyn. (Teł. wł.) Sir Alfred Mond, Krazydobt

obecnej kampanii na Keren Hajessod w  Anglii 
wydał płomienną odezwę do żydostwa w  Anglii, 
wzywającą do akeyi na Keren Hajessod: „Ofia­
rujcie — czytamy w odezwie i— Wasz czas siiy 
i pieniądze dla Palestyny. Wasza odpowiedź do-; 
da otuchy ehalucom i wzmocni dłonie rządu bry­
tyjskiego, zachęci Żydów innych krajów do O- 
f-ar".

| M is i sir? i  n i  i i i !  la ia ił i i. I. I
Londyn (Teł. wł ) Żyrizl argentyńscy złożyli w  

! czasie krótkiej kampanii na Keren Hajessod 12 
; tys. funtów sfteiTjjigów, ź\dzi w Clewelundzie 

zobowiązali się zebrać 50,000 dolarów, a Żyaz® W| 
I Convectient 20000 doi. na Fund Narodowy.

Jerozolima. Po przybyciu do Jerozólm y zwie 
OZi} dr WeizmaiŁu w  towarzystwie Coli. Kisha 
Centrale żyd . Funduszu Narodowego.

.W iiuń tiiu Dyrektoryum Ż. F. N, powitał 
dra \veizmanna Van Vriesiand, który wska- 
fiał na postęp pracy, osiągnięty od czasu prze- 
niesienia Centrali do Jerozolimy tak, że rok 
lobecny przyniósł dochód rekordowy w  sumie 
860,000 f  szL Ing. Ettmger omówił w  imieniu 
kierownictwa Centrali nabycie ziemi w  Em k 
i podkreślił szczęśliwy zbieg okoliczności, że 
|W posiedzeniu Dyrekloryam  Ż. F. N.,’ na któ- 1 
t  m. uchwalono nabyć ten kompleks ziemi brał j 
ddzial prof. Weizmaim. Prof. W eizmann po- | 
dziękował za serdeczne przyjęcie i wyraził za- 1 
flowolenic z rozwoju Ż. F. N „ którego działał- j

r.ość jest lak owocną dla Palestyny. Próf. W eiz 
mann sądzi, że konieczny i możliwy do osią­
gnięcia jest budżet IA  m iliona funtów dla Or_ 
ganizacyi syonistycznej. W  ten sposób moina- 

,by powiększyć o 250,000 f. szt. budżet Ż. F. N,

U ;  zapis ni uli! Uhm*.
Londyn, (teł. v ł . )  Zmarły w Pietermaritzburg 

(Poludn. Afryka) kupiec, Albert Salomon Nalhan 
w testamencie postanowił, by cały Jego majątek, 
oszaoowrany na 350,Obu fuutów szterlingow, a roz 
dzielony obecnie pomiędzy legataryuszy, po upły­
wie 50 lat, względnie wcześniej, gdyby legaty 
zgasły, przekazany został Żyd. Bankowi Kolonia! 
nemu na cele odbudowy Palestyny.

DROBNE W IA D O m OSCI ZYD O W 9K H L

| O SK AR ŻE N IE  MIN. ROSENBAUM A. Są3 
| kowieński wniósł skargę przeciw7 m inistrowi 
i dla spraw żydowskich Rosenbaumowi o nie­

prawne używanie tytułu ministra. Min. Ro­
senbaum stoi na stanowisku, że jak długo pre­
zydent państwa nie przyjął jego dymisyi w o l­
no mu nosić tytuł ministra.

W  A R G E N TYN IE  ZE BRANO  podczas obe­
cnej kampanii na rzecz „Keren Hajessod" 12 
tysięcy f. szt. Snmę tę zebrano bez agitącyi 
delegatów Organizaryi syonistycznej.

GM INA ŻYD. W  FR AN K FU R C IE  p o w a ła  
uchwałę w  sprawie finansowego poparcia pd- 
nudowy Palestyny w  ogólności a w  szczegól­
ności w  kwesty i poparcia Uniwersytetu heoraj 
skiego w  Jerozolimie.

EM IR A B D U LLA H  zwrócił się do przedsię­
biorców żydowskich w  H ajfie  z  otertą wybu­
dowania w7 jego stolicy Ammanie kilku budyń 
ków rządowych.

D AW ID  JE L L IN  W  AM ERYCE. Prezes 
„Waad Łeum i" w  Palestynie przybył do Am e­
ryki. Cel jego podróży stoi w  związku z  jeS° 
działalnością naukową.’'

Tu m i do PAPlIROfOW

E L - G A M E L
oryginalne, pierwszorzędny gatunek 
wyrabia i dostarcz? do wszystkich 

173?) sklepów tytoniowych

Sp. Akc. y,Herbewo‘ w Krakowie-

odprzysięgtiście sumienia, 
coż ręce wasz< mogą. —

{Znam jt»zcze jeden utwór w  literaturze euro­
pejskiej, który potęgą wizyi, siłą koucepcyi doró 
iwnywuję ^Legionów". Jest nim „Brand" Ibse­
na. Tylko, że „Brand" jest ponad ludzkim wysił­
kiem rozumu, jest ni-ezrozumie łam wprost natę­
żeniem intelektu,. by przez przezwyciężenie siebie 
dojść do granicy Niepoznawalnego; jest giganty­
czną próbą wymuszenia na Przeznaczeniu Słowa 
laski, a „Legion" jest do.j ełnifljącą się wciąż w 
sobie w iz ją  jest rosnącą z każdym obrazem me=
lodyą, jest mową wieczystego Symbolu.

* * •

Mówi się tyle o optymizmie i pesymizmie W y­
spiańskiego. Nieraz mi się zdaje, że z” żyte te 
liczmany myśli, spłowiałe te sztandary naszej 
bezsiły wobec ogromu otaczającego nas chaosu 
są tylko sztucznymi słupami granicznymi, wznie­
sionymi na rubieży naszego poznania. Czyż zda­
jemy sobie sprawę, my biedni ludzie jaK. liście 
Jesienne pod stopami Przeznaczenia się uginający 
łże dopiero po za tymi słupami jest. bezmiar życia 

dająceffo się w  żadną z-rklać formułkę? Cóż o- 
płymizm lub pesymizm ma wspólnego z Bogiem, 
objawiającego się Sobie mową wielkiej, gromo­
wej poozyi? Gdy słyszę tę tanią, podyktowaną 
naszą niedolą nomenklaturę, mam wrażenie, że 
itoię znieważa pamięć Wyspiańskiego, który był 
'l pozostanie poetą samotności człowiekiem wiel- 
jkiej ciszy, ostatniem może echem.Wieczności..

Dr. M. Kanfei.
Dokończenie nastąpi, *

Anatol hance.
Właściwie dwuch mamy Anatolów France ów. 

Jeden wielki pisarz o ustalonej juz dawno Lzyo- 
gnomii pisarskiej, a drugi dzałacz partyjny, wy* 
znawca radykalno socyalistycznych naseł. Jeden 
sceptyk, z pobłażliwą wyniosłością z pogardliwą 
dobrocią traktujący ludzi i wszystkie ich wiel­
kie sprawy, a drugi — bojownik sprawiedliwo­
ści, nie cofający się przed ostateczną konsekwen- 
cyą społecznik.

Erklare mir, Graf Ocnndur 
Diesen Zwiespalt der Natur?

Wydaje się to nam na pozór sprzecznością nie 
do rozwiązania,, a jednak France umiał pogodzić 
te sprzeczności, potrafił z sceiptyzmu swego wy­
krzesać tę ostrą, błyszczącą, zabójczą '  wprost i- 
ronię prześwietlaną umiłowaniem człowieka.

Rozpoczął swą karyerę jako krytyk. Jego fej 
łelony, di ukowane swego czasu w ..Temps", ze­
brane potem w  czterech tomach zatytułowanych 
„La vie literaire" mówią więcej właściwie o a- 
ułorze samym, niż o autorach, którzy mu dali 
asumpt do jjigo błyskotliwych, wykwiiutnycb, 
pełnych dowcipu i czaru wycieczek w dziedzinę 
krytyki. Krytyk — zdaniem France‘a — nigdy 
nie może być obiektywnym sędzią. Można to u- 
jąć słowami polskiego znakomitego krytyka Ma­
tuszewskiego. Krytyk zajmuje wobec dzieł sztuki 
to samo stanowisko, jak artysta wob°c przyro­
dy. Neraz był węc w sądach swych niesprawiedli

wym, nieraz miedoceniał wóelkcsdi, ,-Ibc wypi- 
brzjm iał chwilowe znakomitości. Któż np, nic 
zna jego stosunku do Zoli, tego samego Zoli, 
którego nazwał „czworonogiem", ponieważ prze-, 
rażał go zolowski jaskrawy, brutalny realizn X 
A  poteir w drugiej połowie życia wygiosił przy 
odsłonięciu pomnika Zoli mowę, w  której sła­
wił nietylko współtowarzysza broni, a lf także 
i wielkiego pisarza. Bo France, nie żywił wobec 
ikogo uprzedzeń, a za największego mistrza 

uważał zawsze życie.
Wsławił się powieścią „Zbrodnia Sylwestra 

Eonnarda", powieścią nagrodzoną w r. 188!. rrzea 
Akademię Francuską, ale siawę europejską zdo­
był jako autor cyklu powinści, objętych wspól­
nym tytułem „Histoire Contemporaine". Cykl ten 
zawiera czite y  powieści: „W  cieniu w ięzów",
„Manekin Irzmnow^', „Pierścień z ametystem", 
„Pan Berguet w  Paryżu".

Powieści te wraz z poprzednio ogłe jzgoemr JuE 
„Thais", „Lyr >ouge“ , ,La rotiseiie de la rerną 
Pedoąue" j td. ustaliły już dostatecznie jegr obli­
cze duchowe. Naifijpne powieści Jaś . '  • spa 
Pingwinów", „Bunt Aniołów", „ B o g ó w ; k n ą  
krw i" (ostatnia przerobiona na scenę'' nic gły
już wpłynąć na zmianę stanowiska, clio'’ '-'-. rwię
czy w  nich nieraz nura bojowa, chociaż są odwa­
żne w  pomyśle i zuchwałe w  usiłowaniach, ny 
zedrzeć maskę z uświęconego kultem bezmyślne­
go tradycvonaiizmu tubu.

Bo Anatol France jest przedewszystkiem scep­
tykiem. A sceptyk wogole nigdy srę nie starzeje. 
Gdy ktoś wchodzi v  życie x bogatym
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Podczas Dancingu wykona kilka modnych tańców, znana para tancerzy
Którzy w letnim sezonie z wielkiem po wodze HLAw A k  i Ł f t  S  V I  M  ■  V "  Którzy w letnim sezonie z wielkiem powodze­
niem występowali w Zakopanem u p Trzaski mBL D&B Iw B  S B C M A L a l  niem występowali w Zakopanem u p. Trzaski.

MUZYKA SALONOWA ze współudziałem znanego p. MELODYSTY ALFREDA.

Kuchnia pierwszorzędna, — potrawy 1 Rezerwowanie stolików i lóż między 11-1 przadpoł J
na deserowym maśle.

===== buiet zaopatrzony b o g a to .-----
WSTĘP WOLNY. 0 liczne odwiedziny uprasza _

Zarzad.
Telef. 2320.

ZGRZYTY.

W e  w ja s n e i  s ie c i.
„Kuryer Poznański*' zajmuje się żywo p. Pa* 

Stern akówną z powodu napadu na nią. Pojmuje­
my to.. Sądzi Ruryer Poznański ironicznie, że 
'„zdaniem zydow panna Pasternakówna powinna 
byk, popełnić krzywoprzysięstwo, ażeby urato- 
.wać od kary zasłużonej Żyda-zbrcdniarza".

Jas widać, Kuryer Poznański wydał już wyrok 
W sprawie Steigera, bo etyk.: Kuryera Poznań­
skiego tak jakoś górnie i chmurnie pozwala na 
to, aby —  zarzucać Żydom, że nie mają zaufania 
oo sądów, a samemu — wyrok wydawać przed 
^wyrokiem sądowym.

No, trudno...
1 zżyma się to „religijne" pismo, że Żydzi po­

noś bojkotują teatr, w którym występuję p. Pa- 
sternakówna.

■ ''„Moralnym obowiązkiem teatrów poznańskich 
jęąt ofiarowanie jej engagement. A pozatem nale­
żałoby ddk^diiie sprawdzić metiyWi personelu 
Wszystkich teatrów w: naszem mieście i na bojkot 
stosowany przez Żydów wobec artystki Polki, 
odpowiedzieć bojkotem aktorów żydowskich w 
'Poznaniu!"

Jak t o  się wścieka „Kuryer Poznański", że Ży­
dzi rzekomo raz się zdobyli na to, do czego on 
Baw ałuje od lat, w  każdym numerze swego pi= 
sma Jak to się wścieka, że aż piana z ust płynie.

A gdyby tak zacny „Kuryer Poznański" wie­
dział, jak słychać, że p. Mary a Pastornakó- 
Wna urodziła się Żydówką, a obecnie jest wy- 
chrzczoną, czyli że należy do rzędu tych, których

złutLeń i nadziei, -powoli rok za rokiem wyrzuca 
poza pokład banvne życia legendy. A le sceptyk 
nie traci właściwie rumieńca życia, bo nie po. 
zwala się życiu zaskoczyć, bo wszelkie życiowe 
zjawiska kwituje uśmiechem cichej zgody.

Sceptyk nigdy prawie nie jest zgorzkniałym., 
Gdy życie zubożyło ubogiego romantyka, przel- 
»t ■wja się zapalony entuzjasta w gryzącego iro- 
udatę. 'Wytolbrzymiu wówczas ludzkie sdabostki 
i  przeciwstawia nieszczęsnemu człowiekowi krzy 
/We zwierciadło karykatury. Ale sceptyk może łą­
czyć wrodzoną dobroć serca z głębokiem zrozu- 
D ksu cm ludzkiej słabej natury. Wytwarza się 
wówczas goana, popołuumow a atmosfera pu- 
bł. tania a człowiek nie jest wówczas dziką be- 
etyą tylko nieszczęśliwą maryanetką w ręku 
przemiennej siły.

A sceptycyzm Fraocea pełen jest tego potbła- 
żliwego współczucia arystokraty. Czy to będzie 
Fylwestre Bounard, czy groźny rewolucyonista, 
czy dobroduszny ksiądz Coignard, czy wj eszcie 
swaatov. a dama z „Lys rougt", ząwsze mamy 
przed soha biedną ludzką zwierzynę, ze wszech 
otron osaczaną i niezmiernie śmieszną w swych 
Lomicznycn podrygach, by, zi zucić z siebie pęta 
niewoli. I France kocha swoich śmiesznych bo* 
hfuterć-w i otacza ich królewskim przepychem cu­
downie inkrustowanego stylu. Giętka, przejrzysta 
mowa gallijska lśni w jego ręku przecudownem, 
i wiałłem, Ale cy prawdę po* iedzśeć, France, cho 
cież B tuje się nad człowiekiem, woli jednak to- 
.wiarzystwo starych książek Jakiś ojciec kościoła 
*  4 m lecu  przedstawia dla niego więcej uroku,

Kuryer Poznański nazywa „mechesami", wysia­
nymi przez państwo anonimowe do zdradliwego 
rozsadzenia od wewnątrz kultury aryjskiej.

Gdyby... Coby wtedy by40 z metryką p. Pastcr- 
nakówntj, po uzyskaniu engagement w  teatrze 
Poznańskim...

„Kuryer Poznański" kazałby wyrzucić p Pa 
sternakównę z teatrów poznańskich

A wówczas p. Pasternakówna .mieniłaby z pe­
wnością dzisiejszy tytuł artykułu Kur. Poznań­
skiego „Ltajdiactwo żydowskie" na „Łajdactwo 
Kuryera Poznańskiego".

Ignotus.

Błp.

H  SsKiSdiiiw
zmarta, dnia 13  października br. 

prztuiymrszy lat 56.

Pogrzeb odbył się w poniedziałek, dnia 
13 października 1924 o godz. i/24 popoł. 
z domu żałoby, przy ul. Twardowskiego 
L. 8, o czem zawiadamia Frzyjaciói, Krew­
nych i Znajomych w bólu pogrążona

Rodztaa.

r'iii-in u- t 1 ~nif - in r~  ..................
niż , homo sapiens". Dlatego jego najdroższa 
książka nazywa się ..Ogrodem Epikura", a naj­
ukochańszą postacią jest Tais 7. Aleksandryi. Dow 
cipnie wyraził się sam France w rozmowie z Bran 
desem, który napisał najlepsze może sludyum o 
swym przyjacielu: „Wolę Pelroniusza niż Mein- 
desa".

Ale współczesność puka do okna zakochanego 
w starych pergaminach pisarza, a wówczas daje 
nam nam France dobrotl-wą i niezmiernie przy- 
tern wnikliwą anarchistyczną satyrę „Wyspy Pi 
gwinów". Można powiedzieć, że France traktuje 
teraźniejszość już jako przeszłość, dla sceptyka 
nie istnieje boy iem sztuczna przeszłość czasu. 
Ale też nie wnosi w  przeszłość naszych przesą* 
dów i uprzedzeń. Z pobłażliwym uśhiieehem pisze 
o pani Rolfand, Ktoru jest ina tyle naiwną by 
apelować do potomności. Nie zrozumiała biedna 
pani Roland, że dzieci są podobne, do rodziców. 
Gdy wiec sędziowie i oprawcy pani Roland byli 
złośliwemi małpami, to ich dzieci... (.łąckiem arty 
stycznym jest pod tym względem słynna nowela 
„Prokuiator Judei" w której Pontius Pilatus nie 
pizypomina sobie wcale Jezusa, » jego przyja- 
cicl Lamia pamięla, ponieważ kochał Magdalenę, 
która go porzuiiłt, sdy poznała Jezusa.

France ma satysfakryt by poJd-ie analizie bar 
wne legendy dziejów, które nieraz otaczają pióto 
puszeni sławy wybrane jednostki, a jego dwuto­
mowa monografia' o „Dziewicy Orleańskiej", któ­
ra tyle k iw i napsr-la rojalistom, jest dziełem see 
ptyka, któremu bisłorya nie potrafi zaimponować 
Jest to siła, ale równocześnie i słabość. Gdy 00 •

Modne „herbatki" jerieitne
— A teraz, moje dziecko, idź do swćgc pokoju 

i tam baw się grzecznie!
— Dobrze, mateczko, ale daj mi tyiko jeszcze 

trochę herbaty!
Podaną przez ojca filiżankę dziecko dogtimu 

wtenczas wypuściło z rączek, kiedy wyproznlźo 
ja do dna, Nastęiprue, ucałowawszy rodziców po­
pędziło do swtgo pokoju, Z uśmiechem spogląda­
ją rodzice za oddalającą się cjrejzką.

—  Ten oociag do herbaty nasze dsaewcBi“MH 
chyba ze sobą już na świat przyniosło!

Poczem z zadowoleniem siadają znowu du A r  
łu, aby w  milczeniu rozi . szow-ać sie pysaaiyn. 
napojem, jakim jest dla jtasuatgo herbata.

Chwile, jakie wspólnie spędza ze swą Hooeaiią 
zalicza do maj przyj emni-ejszycb. Co zł. błoga w W i 
Jakie harmonijne otoczenie! Pod wplynwr- A v  
znawanego szczęścia chyli się do jej ręid, aby J0 
ucałować serdecznie.

Nagle wypada z jej dłoni v *elUt kwrta, kU tą 
się niedbale bawiła. Byłe to zsoproszenie t - pc* 
południową „herbatkę".

Łagodnie bierze mąż żoiu, w objęcła i  rzeczpł
— Moja kochana żoneuko, dziękuję ci za te U b 

gie godziny, jakie =.pędzeń: z tobą przy herhadeł 
Teraz wiem dop/iTÓ', jaką przez to pouomez oftfc 
rę! W  nagrodę wezmę z tobq udz*ał w  uiuduej 
„herbalcę", -atoli poć warunkiem że ml podadzą 
do picia herbatę ze /makiem „Czajnik -. Jntro zsu 
możesz kupić sobie -najpiękiniejszy kapełtn.- a 
swej modystki! Co powiesz mało?

— Powiem, żt jesteś naj'«nszym mężem a JA 
najmędrszą żoną, gdyż kupuję zawsze tyŁÓ her- 
batę ze znakiem „Czajnik".

dziera-my legendę z jej pióropuszów, nłe czujemy* 
jak - ubogi em staje się życie. Przypomina to ów 
wyrzut Bramina, któremu uczony europejski po­
kazał, ile bakteryi mieści mę w szklance wody, 
„Nigdy już więcej nie będę mógł pić wody" — 
powiedział z wyrzutem dostojny bramin.

Ale ta przekora idzie u France z gięboką mi­
łością d)a biednego, m ruego człowieka. Jes to 
może, jak wyżej rzekłem więcej litość niż mi­
łość. Litość ta jednak prowadziła mu pióro* gdy 
France pisał prześliczną swą nowelę .,Orainque» 
bille". Maleńka ta nowelka mogłabj mu zape­
wnić nieśmiertelność, tyle w niej skondenso­
wanej Ireści przy nader wielkiej eKonomii środ­
ków ekspresyi. I ta właśnie nowelka -posłużyć 
na-m może jako pomoc do zrozumienia Franoea 
— społecznika. Niesłusznie zarzucono mu hipo­
kryzję i dziwiono się, że France-sceptyk zatraca 
nagle swój sceptycyzm przemawiając obok Jan- 
resa na zgromadzeniach robotniczych. France 
wróg legendy, która kroczy w ogonie historyi i 
upiększa zeszpecone jej oblicze girlandą kwia­
tów. nienawidzi też legendy, która uzurpuje so­
bie prawo, by wyprzedzić historyę i naznaczać 
jej kierunek. A zresztą stare pergaminy zdradzi­
ła mu tajemnicę, że wspaniałe frontony, przecu* 
downe fassady historyi kry u  w sobj-e. olbrzymią 
nędzę, upośledzenie i wyzysk człowieka praer 
człowieka. Dlatego France, który jako piSa*'Z, sta 
ra się być objektywnym i chłodnym badaczem, 
chcąc unicestwić zabójczą dla człowieka współ­
czesną legendę, staje ną trybunie obuł: y-jejklegp 
Jauresa, Jtf, B,



Sir. 9 , ! K O w i '  DZIENNIK" czwartek 16 października' Nr 233

K R O N ilK A .
Kraków, 15 października

Zebrani ̂ Towarzystwa Przyjaciół 
Uniw. hebrajskiego w Jerozolimie

vVskutek zaszłych przeszkód technicznych, I. 
fWaine Zebranie „Tow arzystw a Przyjaciół 
Uniwersytetu Hebrajskiego w  Terozclimie", CM 
działu w Krakowie, odbędzie się we czw ailk  
dnia 16 października br. o godzinie 7. wieczór 
W lokalu Związku Narodowo-żydowsKMgo 
pizy ul. Stradom 13, of. I p., a nie 15 bm. w 
loKani ,.Sojiidamości“ , Uprasza się członków^ 
I  sympatyków o jak najliczniejsze przybycie.

- 0.0 -
— PRZEBUDOWA ś w i ą t y n i  p o s t e p o -

IWEJ. Na ostatniem posiedzeniu wydziału1 kra­
kowskiego stowarzyszenia izraelitów portępo- 
wych, złożył prezes stowarzyszenia Dr, Rafał 
Laiidau sprawozdanie o dokonanem rozszerze­
niu i zupełnem odnowieiiiu świątyni postępo- 
Wej„ w t jc h  dniach ukońc; onem. Świątynia po 
Mępowa zbudowana w r. 1860 została obecnie 
jjik już aonosiliśmy, staraniem wydziału zna­
cznie rozszerzoną i w zupełności odnowii>ną. 
P i zabudowa dokonaną została przez firmę bu­
dowlaną Liebling i Oberleder.

KONIEC W PISÓW  NA UNIW ERSYTE­
CIE JAG. W ostatnich dwóch dniach wzmógł

Miac*uie napływ studentów i studentek na 
Uniw, Jagiell., & zwłaszcza na wydział filozo­
ficzny, Do dnia wczorajszego kwestura zareje. 
•łrowała 4,900 słuchaczy i słuchaczek. W  dniu 
dzisiejszym upływa termin wpisów dziekań­
skich.

—  EPIDEMIE W  KRAKOW IE NIE WYGA­
SAJĄ. Miejski urząd zdrowia ogłosił statysty- 
kę WjpaaKOW zasłabnięć na zakaźne choroby 
jw tygodniu. Według tej statystyki
wypadków szkarlatyny było 13, czerwonki 8

fatn 3 śmiertelne,, tyfusu brzusznego 6. fe- 
gastrycznej 5 (wszystkie śmiertelne), dy- 

W J l  Ł  W  Stosunku do poprzedniego okresu 
sprawozdawczego wzmogła się szkarlatyna 1 tv 
tfas Brzuszny, Ilość zasłabnięć na czerwonkę 
Bnrnfejszym się.

—  SPRAW A PODPROKURATORA s o z a n : 
5B3EGO. Jak słychać, akta w  sprayaie podpro­
kuratora Sochańskiego, którego usunięto w  cza. 
Bfa rozprawy listopadowej od pełnieni# olłowią 
Mków oskarżyciela, zostały odesłane do War- 
fczawj- Sprawa p, Sozańskiego ma być w  tych 
dniach' rozstrzygnięta. Obecnie pełni p. Sozań 
ild  służbę wewnętrzną w  prokuraturze przy 
sądzie okręgowym.

— r e o r g a m z a c y a  w ię z ie n n ic t w a ,  
Hak sh dowiadujemy, w  najbliższym czasie ma 
nastąpić rtorganizacya więziennictwa w całej 
Małupolsce. Reorganizacya ta polegać będzie na 
^ydzlełeniu w ię^tń  z  pod zarządu władz są­
dowych, a podporządkowaniu osobnym dyre- 
kcyom, podległym prokuratoryi. W  związku z 
tem mianowany został kierownikiem więzień 
BądU okręgowego w  Krakowie p. Dębiński z 
Warszawy, który objął już urzędowanie. Rów­
nocześnie z tą zmianą adminisl racyjną czynio­
ne są ulepszenia w  celach więziennych, a mia 
nowicie prycze zastąpione zostały łóżkami. Re. 
łrnl«nv'n - rowauy na daw- 
l y u  regulaminie rosyjskim.

— R iJ E c  1 rv.rCr,v ^K O D O W A N YC H  
PR2E2 OKUPACYĘ NIEMIECKĄ. Magistrat 
wzywa obywateli polskich, byłych poddanych 
rosyjskich względnie rodziny tychże, zairre- 
Rzkałych w mieście Krakowie, którzy zostali w 
czasie wojny światowej powołani przez: władze 
niemieckie cywilne lub wojskowe do pracy na- 
jjemnej na podstawie umowy (nie pod przymu­
sem) W przedsiębiorstwach zarządzanych przez 
byle władze okupacyjne niemieckie lub praco­
dawców niemieckich i z tego powodu ponieśli 
S2kody matervalne, aby zgłosili swe pretensye 
i- tego lytułu powstałe w Wydziale VIa w gł. 
gmachu II. p. w W m inie od 15 do 30 listopada 
br. w  godzinach od l l — 1 w południe. Infor- 
macye tamże.
; — SPRZEDAŻ ZNACZKÓW  POCZTO­
WYCH. W urzędzie pocztowym Kraków 1 (głó

Dziś w „U c ie s ze 1* Piran oiwPzliib MgDrae

GWIAZD FILHGWYCN 
NOW EGO ii® i AT A
w obrazie „DUSZE NA frh A H  J ‘2 “  ar&F^ał w 8 aiciaat

HOŁ8.Y F  O O D
w Kalifornii. —  Autentyczne zdjęcia z wnętrza największych wytwórni amerykańskich 
Życie prywatne bożyszcz ekranu, — Najsłynniejsi reżyserzy przy nijacy. —  Tajemnice

z tajników życia wielkich gwiaza w  słyń 
nym na cały świat mieście f ilm  o w em

fabrykacyi wielkich filmów.

j ia  ĘMim mm imm
. (Komunikat)

W  zwiąJku ?, przyjazdem Usyszkina do Krakowa — -zwołujemy na czwartek, dnia 23 paź­
dziernika o godzinie 10-tej przedpołudniem

posiedzenie Rady partyjnej oraz komisarzy Funduszu Narodowego 
i prosimy o niezawodne przybycie. Egzekutywa;

ii21liokgi!;!iiii!|i!$ii!feis;fiiiiespr
Z  powodu roibłełRośt' z d s f t  w ś r ó d  csS ostk Ą w  Ssomosyó E-fc&u&ajfttót owUj.

Onegdaj Wieczór odbyło się posiedzenie ko- 
misyi regulaminowej Rady przybocznej komi­
sarza rządu, na któiem rozpatrywano ponow­
nie sporny artykuł regulaminu, dotyczący za­
kresu działania Rady, Obrady toczyły się przez 
kilna godzin, lecz nie doprowadziły do rezul­
tatu, a to z tego powodu, że dwóch członków

komisyi, rektor Zoll i dr Gross sprzeciwili się 
przyznaniu Radzie przybocznej tychsamydi 
konipetencyi, co b. Rady mńjskiej. Ostateczną 
uchwalę co do brzmienia tego artykułu pówe- 
źmie Rada przyboczna na plenarnem posiedzi 
niu, mającem odbyć się z końcem bieżącego 
tygorlnia-

E & i ż c i  x ta  Ić  lis to p a d o w y c h
ttoyrok Posądzający ia nak łan ian i

Wczoraj w . sądzie okręgowym karnym w Kra­
kowie odbyła się rozprawa przeciw 34-letniemu 
Wawrzyńcowi Ornatowi, konduktorowi tramwa­
jowemu, ©skarżonemu o zbrodnię nakłanianiu 
żołnierza do naruszenia obowiązku służby woj 
skowej z par. u. k.

Wedle aktu oskarżenia dnia 6 listopada ub, 
ku po walkach ulicznych W godzinach papoluii 
liiowych przed odwacheny obsadzonym przez woj 
oko, znajdowało się około 200 osób cywilnych, na 
zewnątrz strażnicy stał żołnierz jako alarmowy 
Do alarmowego przystąpił jakiś osobnik i wdał 
się w  rozmowę na temat zajść, przyczen. wspom­
niał, żt wkrótce „iją sa“ odbiorą odwach. Żoł* 
nieiz odrzekł: „Co będziemy teraz o tem mówić. 
Jeśli coś będzie, będziemy widzieć wtedy, co rOr 
bić“ . Stojący obok oskarżony zawołał dc żołnie­
rza: „Głupi byłby, żeby strzelał. Czy ftlti to tak 
dobrze przy wojsku i Ile masz żołdu? Tylkc chy­
ba, na papierosy c’ wystarczy e także chciałby 
by mu było lepiej". Słyszał to Wincenty Mitka,

icłnierzs do naruszenia dyscypliny*
chorąży 7. prokuratury wojskowej i doniósł .<(&. 
poiicyi' — dopiero 20  grudnia ub. t o k u '.

Podczas wczorajszej rozprawy Orno i  zaprze­
czył, jakoby wypowiedział zarzucone mu. słowit 
przyznając, źe w krytycznym czasie stał w . Itumie

Przesłuchano chorążego Mitkę, który pod przy­
sięgą zeznał, że dokładnie słyszał słowa Grnata, 
a doniósł o  jego odezwaniu się w dwa . miesiące; 
ipo zajściu, gdy z wtedy dopiero doiv "ledzui się 
o nazwisku obwinionego.

Obrońca dr Ringelheim. pos.tzwił wniosek, po* 
party przez prokuratora aby dopuścić do prze­
słuchania żołnierza alarmowego Iv,ana Polań­
skiego oraz innych żołnierzy, pełniących Wówczas 
służbę na odwachu, Trybunał odrzucił ten wpić* 
sek, poczem ogłosił wyrok, skalujący Orn«tk 
dwa lata ciężkiego więtoenU*. 1

Trybunałowi przewodniczył sso. -Fł ąciifeiewiCź, 
Watowali sso. Hubaczek i Siołycuwo, oskarżał 
prokurator Wo.oszcZuk-

Śledztwo prtedw Eeldiertowl na ukończeniu
Śledztwo przeciw Reiehertowi, sprawcy diefra.u. 

dacyi w  krakowskiej kasie skarbowej, dobiega 
kańoa. W dniu wczorajszymi władze skarbowe 
ustaliły już ostatecznie wysokość szkód, które 
obecnie po zwróceniu sprzeniewierzonych przed­
miotów — ograniczają się do gotówki i 4-kara- 
towego brylantu, którego nie zdołano .■dnaleźć. 
Przy przeprowadzaniu szkontrum depożytóvT o- 
raz notowań książkowych, obecnym był Reichert. 
Ttóry udzielał władzom wyjaśnień co do pew­
nych zapisko^* i sposobu prowadzenia ewidencyi 

l a m a B r . -mw iW r r  -

depozytów. Defraudiani okazuje z»I z powodu po­
pełnionych nadużyć, przycz.an sam zwracał uwa­
gę na pewne błędy, jakie rozmyślnie popełniał 
w  książkach, chcąc zatuszować maiwersacye, W  
ten spo-ór władze stwierdzały w dniu wczoraj­
szym, że prócz 99.100 zŁOtvch brak jeszcze stu. 
kilkudziesięciu doiarów lianadyjskich. V ryniki do 
cliodzeft władz skarbowych przedłozwn #> 
sędziemu śledczemu w  dnau dzisiejszym, poczem 
fieiehert odstawiany zostanie ió  w ięzi m 1 ,ńu 
okr. karnego.

na opłatę listów mających odejść nociągami no 
cnymi także w godzinach od 19— 23, w  niedzie 
le i święta od 11—23, a to przy okienUąch ćlla 
nadawania telegramów i przesyłek poleconych 
nadzwyczajnych.

—  TURNIEJ SZ AGH OWA O MISTRZOSTWO 
KRAEOWA. Krakowski klub szachistów, uzyska 
wszy siedzibę w Klubje społecznym, urządza z 
okazyi 30-lecią swego istnienia ogólny turniej sza 
chcwy o mistrzostwo Krakowa, zapraszając wszy 
sitkich szachistów do licznego wzięcia udziału. 
Turniej będzie dv uklasowy dla sTniejszych i 
słabszych graczy o nagrody pieniężne i h< noro- 
we (złote i srebrne medale). Zgłoszeni a przyjmu­
je sskrrtaryat w lokalu Klubu społecznego, Ry­
nek gł. 32, II. p. codziennie o gc Iz. 6-ej do 8-ej

bm. włącznie Uroczyste rozpoczęcie turnieju c 3- 
będzie się w  nnedilełę 19 bm. o godz. 10*30 rano 10 
sowan 'em graczy, pOezeir nastąpi ceTkle towa­
rzyskie.

— NIEDBALSTWO. Właściciel poważnej firmy 
importowej w Krakowie donosi nam o następują­
cym fakcie: Jeszcze unia 25 września br, firma' 
zagraniczna z Bergen w Norwegi, zaoferowała ta 
te.iszej firmie towar w drodze telegraficznej. pod 
oznaczonymi warunkami, żądając telegraficzne®! 
zatwie.dzenia oferty. Telegram wysłany z Ber­
gen do Krakowa z wyraźnie podanym szczegóło­
wym adresem ulicj i liczby oryęnlaęyjnęj w Kra 
kov ie, zostaje nadany przez urząć telesraliczny 
dnia 25. 9 br. dc Krakowoa, skąd telegram jako 
zwykły list poczt? wędruje przez kilka am do 
Krakowa i tu dcehodzt do adresata dopiero W
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fc-J  90 Września br. Rozumie się samo prze;, się, 
to  po upływie 5 dni od chwili nadania, oferla 
*ta«a się bezprzedmiotową, a tutejszy odbiorca 
Łai«iony na znaczne straty. Niezrozumiałem je- 
tottk pc^criwLje jak telegram z Berga u nadany 
A> Kr akowca, wędrował stamtąd aż 5 dni do Kra 
kfcrwa w  tcunue zwykłego listu, aż doszedł adre- 
tena mimo dokładnego adresu"

Tęgo rodi«a|ju „sprawność'1 tuzędu telegraficz- 
bego zasługuje na szczególne wyróżnienie, skaro 
przyniosła znaczny uszczerbea nadawcy i odbor- 
*5, a może być poczyLaną conajmniej za nwadbaU 
«iw o  rtkkdme wypadki nie przynoszą zaszczytu 
M st ej Poczcie, a szkodę interesowanym.

— POSTÓJ PRÓŻNYCH WOjjpW. Wobec za- 
irnhiirnii próżnemd wozami włościańskimi .pła­
tów  targowych jakoteż ulic, stanowiących dojazd 
t o  tycn placów, magistrat przypomina, że dla po- 
ntoju wozów próżnych przeznaczone są wyłącz­
nie następujące place: przy końcu ul. Długiej, na 
Grabi ach, na Stawach, plac Serkowskiego, rynek 
dębnicki, nadto z wyjątkiem wtorków i piątków' 
fyuek kleparski i jpiac drzewny nad Wisłą. Po­
stój fur na wszystkich Innych placach oraz uli­
cach jest najsurowiej wzbroniony.

— ZNuWU ŻĄDa M A . Cech izeźników i ma- 
sarzy krakowskich wniósł wczdraj do magistra­
tu nowy cennik na mięso i wyroby masarskie. 
Żądanie podwyżki motywują rzeźnicy wzrostem 
cen żywego towaru na targowicy 'miejskiej. Ce* 
łem rozpatrzenia tych żądań zbierze się konnsya 
cennikowa w piątek lub sobotę bież. tygodnia.
. *- ZA  LICHWĘ MIĘSEM doniosła policya do 
prokuratury Helenę llaas" er, Antoninę Woźną 
<jatki jjominikańskie), Romana Urbańskiego, w la 
ide iew  sklepu rzeźniczego krzy ui. Łobzowskiej, 
Karolinę Nowak, 'Antoninę Źarkową, Antoninę 
Chwait k, Aniedę Bilską, Franciszkę Bilską, Ho­
noratę Jelonek, właścicieli straganów przy pi. 
Słowiańskim.

— N a d u ż y c ia  w  POLICY!. Jak nam dono­
szą, popełniono ostatnio w krakowskiej ipoucyi 
dwie uefraurdacye. Jednej dopuścił się posterun­
kowy, który wypłacając- pobory odjeżdżającym 
na kresy kolegom, wsławił na listę płatniczą fi­
kcyjne nazwiska żołnierzy policyjnych. W ten 
sposób przywłaszczył on sobie, juk dotąd stwier­
dzono, około 1.000 złotych. Diugi posterunkowy 
przywłaszczał sobie opłaty, składane na jego rę­
ce aa służbę policyjną na jednym z placów „por 
lowjfcb. Obu nieuczciwych poliieymnłów Jawtue- 
S2ono w urzędowaniu.

— USIŁOWANK SAMOBÓJSTWO. Wczoraj u- 
siłowała popełnić samobójstwo przez zażycie su. 
klimatu (6 tubek) Rozalia Gacek (lat 23), rodem 
Ze Szczawnicy, prostytutka, zamieszkała przy ul. 
Zwierzynieckiej 4 (Hotel Wiktorya). Zawezwane 
pogotowie ratunkowe przyprowadziło desperatkę 
do przytomności i  przewiozło do szpitala św Ła­
zarza.

— KONFISKATA TYTONIU I  PAPIEROSÓW. 
Organu Lotnej Brygady Wywozowej przytrzyma­
ły  Adama Krupsk ii go, zamieszkałego przy uł. 
iPijarskiej 1. 11 z walizą, zawierającą 3 kg tyto­
niu o*az 8.5cO sztuk papierosów, w  czem wię­
ksza ilość przemyconych z Niemiec, zaś Chaima 
.Teichmana zam. w  Sanoku z walizą zawierającą 
a4.000 sztuk papierosów' pochodzących z tajnej 
fabryki tytoniu. Obu aresztowano.

— O TW ARCIE żYD . CZYTELNI AKADE. 
MICK1EJ przy związku „Przedświt Haszachar" 
(Stradom 15, I. p.) odbędzie się dziś 15 o gudz. 
IW 7 wiecz. Czjtehiia otwarta rodzinnie od ,'/7 
t o  %fp.

■ o«0--------
I -  KOM ITET BUDOWY DOMU MEDY­

KÓW  urządza w niedzielę 19 października 1924 
w  sali Starego Teatru recital znakomitego śpie­
waka Konstantego Kniaginina na dochód bu­
dowy Domu Medyków. Program zawiera utwo 
ry wT Krakowie jeszcze nieznane. Przy forlepia 
nie świetny pianista Otton Gross. Szlachetny 
cel zasługuje na zupełne poparcie. Bilety wcze 
śniej nabywać można w kasie zamawiań J. 
Lipskiego, Sławkowska 8.

o-o--------

7 — W  ARTYSTYCZNIE  UDEKOROWANEJ
SALI rozpoczyna kawiarnia „Teatralna" sezon 
Jesienny otwarciem Dancingów', które w ubie 
głym sezonie cieszyły się wielką frekwencyą. 
iW trakcie Dancingów produkować się będą pp. 
Marion i Ralf. para tanceizy tak dobrze nam 
znanvch z  wywczasów letnich w Zakopanem. 
W  orkiestrze współdziałać bedzie p. Melodysta 
IMfred, znany ze swej oryginalnej gry na pile,

NAJDELIKATNIEJSZE PO TR AW Y JUĄUZn E^
udają sję najlepie, przy użyciu KUNEROLU,

  — a-o  ■ . —
WIEC OŚWIATOWY „TAFBU TU ".

We czwiai teK dnia 16 bm. ouhędzJt się o godz. 
7 i pół wieczorem w  wielkiej sali kahału przy ul. 
Krakowskiej 1. 41 wielki wiec oświatowy „Tar- 
butu“ , poświęcony zagadnieniom kultury szkol­
nictwa i oświaty hebrajskiej. Przemawiać będą 
pp.( poś. dr O. Thon Sz. Waiłkowski i Szmulewicz. 

——— o*o-------

— LUCY KIRSELHAUSEN, słynna prłmabal- 
lerina opery wiedeńskiej, czarować będzie kra­
kowian swrem niezrównanem wykonaniem tań 
c-ów klasycznych we ezi/a-neń, 16 bm Lucy Kie* 
scihausen obok Pawiowej należy dziś do rzędu 
najwybitniejszych przedstawicieli sztuki choreo­
graficznej. Każdy jej taniec jest arcydziełem, któ-. 
re pozostawiał po sobie niezatarte wrażenie ar­
tystyczne.

— ARTUR RUBINSTEIN po długiej przerwie, 
podczas której zbierał laury jako jeden z najwię­
kszych pianistów współczesnych całego świata, 
wystąpi wr Krakowie) w piątek, 17 bm.

 — o*o---------
TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO

Środa: „Legion".
Czwartek: „Redukcya".

BAGATELA
Środs: „Srru-eąć kocnanków".
Czwartek: „Śmierć kochanków".

TEATR OPERETKA ^NOWOŚCI"
Środa: „Bajadera"
Czwartek. „Bajadera".

REPERTUARY KIN  KRAKOWSKICH
WANDA: „Kobieta demon ziemi".
SZTUKA „Nowoczesna kobieta".
REDUTA: „Miłośnica pirata".
W ARSZAW A: „Kupiec wenecki".
UCIECHA: „Dusze na sprzedaż".

l e  S E t i T t d .

ZAW ODY O MISTRZOSTWU KLASY A.
Cracoyia— Wisła 2:4 (2:2) *
Wawel—Olsza 1:1 (1:1),
Jutrzenka—B, B. S. V. l:p. 

MISTRZOSTWO KLASY B.
Makkabi— Sosnowiec 1:0.

ZAW ODY KRAJOWE.
Lwów, Pogoń—Polonia 5:0 (3:0) 
Hasmunea—Reveia 4:0 (1:0,
Czarni—Lech) a 1:0.

* * *

Wudeń. (O mistrzostwo). Admira—Hakoah 2:0 
(1:0), Simmeriiig—Rudolsfhiigel 40 (1:0), Rapid 
— Sportklub 2:1 (0:0), Wacker -Slovan 1:1 (1:1'), 
Viemn«—WAG. 1:0, Nadto: Amatorzy—DFC. Pra* 
ga 2:1 (0:0).

i u i w  b i  wihJDiiiiiiUfiinaaMBaaaąaBri-Tiiii.-.. naj**!

Z  k ra lu .
jRCZWOJOWCY PRZF.D SADEM. One-

gdaj przed sądem okręgowym w Warszaw,iw 
•rozegrał się epilog w  sprawie napadu akade 
mików na Żydów w cukierni „Ziemiańskiej". 
Wszystkich akademików-rozwojowców, o- 
skarżonych o napad, skazano na 7 dra are­
sztu i 50 zł kary, Pc ogłoszeniu wyroku zwró 
cił się sędzia do zasądzonych z następujące­
mu słowy: „W y, jako akademicy, jesteście 
przyszłością Polski. Winniście przeto starać 
się; by w Polsce panował porządek, jeśji i- 
stotnie kochacie ojczyznę. A  tymczasem u- 
rzadzacie napady na ulicy. W ałczyć z prze­
ciwnikami należy godziwymi i kulturalnymi 
środkami a nie napadami ulicznymi.

ODCZYT AN TYSE M IC K I W  PUSTEJ SA  
LI. Trudnoby uwierzyć, gdyby za prawdzi­
wość nie ręczyła firma „Postępu” , organu 
ks. Adamskiego, wydawanego w Poznaniu a 
biadającego nad upadkiem narodowym W ie l 
kopolski w długim trenie, nadesłanym reda- 
kcyi z miasta. Agitator ósemkowy, niejaki 
Jaksa Chamiec, ogłosił w Poznaniu odczyt 
antysemicki i miał pustą salę! Opisawszy ten 
fakt antynarodowy, autor listu wstydź; się 
ża swoje miasto i tak melancholizuje:

„Tak ie mną głębokie owładnęło uczucie 
wstyau za  cały Poznań, z ł  jego apatyę, obo­

jętność, nie ospałość, gnuśność, rozleniwie­
nie, za jego bezwład, marnotę, lekkomyśl­
ność, za jegc, że tak nawet powiem ślepotę 
w  sprawach swego bytu, czy, niebytu, że nie 
śmiałem podnieść oczu na prelegenta.

Przestać ggiffoclarczl
PRZEDŁUŻENIE DNIA PRACY W HUTNIC­

TW IE. Minister Pracy i Op. Łpołecznej zdecydo­
wał przedłużyć iaoc rozporządzenia z duła 18 VII. 
br. o przedłużeniu czasu pracy w hutach Śląskich,
0 dalsze irzy miesiące, Motywem jest przewleka­
jące się przesilenie przemysłowe w hutnictwie.

ROZPORZĄDZENIE O SPÓŁKACH AKCYJ­
NYCH, Po przeprowadzonych międzyniinisteryal 
nych debatach dotyczących fuzyi spółek akcyj­
nych, ma ukazać się w najbliższych dniach w >lro 
dze .o-zporządzenia Prezydenta Rzt-z, pospolitej 
Ustawa normująca powyższe sprawy. Należy na­
dmienić, że według nowych zasad mają być poczy 
nione pewne ułatwienia j ulgi dotyczące optai 
skarbowych przy fuzyach spółek akcyjnych. Po­
została część rozporządzenia o spółkach narttoe 
nie zostaje zniesiona, aż do chwili wydania ogói- 
meąp ustawodtewsJwa w  sprawach aacyjnych- 
Pozostamą tedy do tego czasu nadal rozporządze- 
nia dZi,einicowo.

MONOPOL ZAPAŁCZANY. Na dzisiejszej au- 
syi Rady Gospodarczej rozważany będzie sęec?łfc. 
nie projekt o monopolu zapałczanym.

PROJEKTOWANA JSTAWA CZEKOWA I 
WEKSLOWA. Na mocy ucłzLolanych Pamr Pn »y - 
dentowi Rzpltej pełno.™ cnictw suarbowych mit 
zostać wydana ustawa wekslowa i  czekowa. U- 
stawa czekowia oparta jest na nowoczesnych M  
rach francuskich i szwajcarskicli. Z asuaczyc n * 
leży, że Rosya ustawy czekowej nie uiiaia. Usta­
wa weksio.sa oparta bęuzae na r jjbanłzóej t o  
wim-aesoiy-jh doświadczeniach różnych pańshs. 
bie ustawy — jednostajne dJa -młct$c państw* —i 
znakomicie ułatwia, opei-cye czekowe i wefcdto. 
we, zwłaszcza w  obrocie między rdż&emf dihtat- 
cami Rzpltej, w kitórydb dotąd pamję tćiDe nS- 
porządzenia * zwyczaje nanolow*.,

Z sali sadowej.
NOŻOWCY NA WSI

(Zh) Dna 16. 10 1923 przyszło we wsi Czetom 
kmo Liszek do kłótni i zwady między Jai ent Ko 
nikiem, Adamem Konikiem, Jaziem
1 Władysławem szewczykiem z jednej a Fkxrys 
anem Dukałą z drabiej strony —  w ce-sb któ­
rej Dukała otrzymawszy cios nożem w lewe &- 
do padł na ziemię i  w  chwilę paten, żjyu 
kończył.

Ponieważ śledztwo nie wykazało, który z na­
pastników zadał cios śmierteln'. śp Dt o t o  — 
przeto prokuratura oskarżyła wszystkich uapfcat- 
ników o zbrodnię z j>ar. 143 di ,

Na pizeprowadłouej pot przewodnictw eir sso. 
Dra Feila rozprawie, wyparli się obwimieui wi­
ny, twierdząc, że śp. Dukała przez nieostrożność 
nożem trzymanym w swej ręce sam się ugooził, 
gdy atakował oskarżanyTch. Trybunał nie dał waa 
ry tłumaczeniu się oskarżonych i przyjąwszy, że 
cios śmiertelny za-dai VTadysiaw Szewczyk, za­
sądził go za zbrodnię zanójst\.a na karę ciężkiego 
więzienia przez 2 lata, natomiast uwolnił Jana 
i Adsima Koników.

Bronili: Szewczyka Dr Heski, Koników Dr
Feldblum.

Dr. ii. Schenker
specyalista chorób chirurgicznych 

Kraków, ul. Ger*mdy L. 16. —  Teiefori 2527. 
1M2 powrócił

Lek.-dent. Dr. S. Friedeker
)6:j uowrócil

ordynuje SOHHCka 6  od 9— 1? i 3— 6.

LEON BRACIEJOWSKI
w Krakowie, ul. Grodzka L. &*T 

zawisdamia, że nadeszły jesieni, ■ i zimow^e 
W ielk i wybórt Płaszcze I kosłyumy l u j  Mś
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smakują Dra Oetkera pożywne, wykwintne budynie.
Prosimy spróbować.

Dra Oetkera leguminę czekoladową,
Dra Oetkera proszek budyniowy na sposób holenderski, 
Dra Oetkera proszek kremowy „Dibona",

- ■ _ .  Dra Oetkera Gala proszek budyniowy. 1946

P iaw dziw y tyiko w oryginalnem opakowaniu z piarką ochronną Dra Oetkera „Jasna Główka*. 
Przepisy do otrzymania bezpłatnie we wszystkich sklepach, o ile zabrał nie pi-osimy zażądać pocztówką 
od Dra Oeikera, Oliwa koło Gdańska, wzgl. od przedstawiciela Ignacego Sp;ry, Kraków, Poselska 22.

Pysznie

lu t! ataeM
poszukuj* maga­
zyn  nowości Say- 

*o a  Bllbiger, Kraków, Grodaka 7

L«£tcHsko - nia—  
v m  po powrocie

2 Franoyl, przyjm ie zajęcie aa 
ula ki em wynagrodzeniem  Zgło- 

* i pod .A le i *  do Ad, N. Dz.
1168

I& A J
do atyeia oryginalne 
Singeaa i Kayaera dla 

j o  zawodu  hurtownie, cv#* 
o raty, taniej n il wszędzie 

Kraków*, Dietlowaka 169

biurowe n i 
azafLi, wi-Ł a n  dettryuoe

■ I M ,  n ijtan iej W y-
twi la In). „KotbakiMO. ni. 
O w L a w L k j  2I», Ł  y. T e l "046

i bu oh -lttn -b ilsa  
I « ]* ty , k in  imjo 

fcotasponóanta polako-niam (n ij-  
•bątalo] hśwnląr*), po-wuLuJe 
n l l i ł  pnoósiąb ioritw o prze- 
a yU too o  Z łch : Malopofaid Zgło- 

■ M ia n ie — r«* nów 
1 N fc N s e j  r ia z  odp en i wia-
M h r  pod .Rafinerja*. .Tinch'-, 

- '  •  1921

h t m  ertyelyozne, go low e 
HJMMUJ ore a *  zamówienie. 
W ytw órn ia  Stawko ra ló  W , I. p. 
W i b »  MMI 1983

(łogtoplan) i  Jętj In  niarieokla- 
UŁ L -  J t-u c. p rzy «t .p o je  i. 
W k ta r , _____-  . 80. 1165

W  3  M IE S IĄC AC H
wyW czę Języka fr in c n iH e -  
g o , » { .„takiego i niem iec- 
Idogo. Boutsch , U orazty - 
M w t k a  4 (ro g  Z y b n k ie w i-  
cza  I1L p .). D la  p row incy i  
pisom  * lo .  1188

Przeznaczenie.
Pn*—l|«inhla Kii | atnś k jm byó 
ąnoiM a ?  Cbtm udn, ; lolneścl. 
M aou aezeo ie . J e le li C b ra t  o u t '  
.- i', jów aaw agi, latali nie w ieaz ]a 1 
Ś „  p w ttp ow  Jó, aby awyoipiko

weya ."■ to r
Jtadailljah  rai 
l a l : zaintereeo

eharakter piania awojege 
  itaraaowana] o e o b , . Na­

p iła  rok, m iasląc brodzenia ja, 
etałw . b o d ł l j i  w l i , w ,  Ud . 4 * )  
aap  Umaacl rt u e n ,  ha lycb ik r 
a je h  o tr  n a a t  liate i poleco­
nym  naukową szczegółową aaa- 
j ą  chan k le i .  Określenia wa-

— Ł l   zdaikeń tydlowych.
Odpow iedzi na taczan e, zadane 
pytania, r ó w tU ł  hor ikop, uio 
M a y  przez słynne nied; __n Miss 
S r ig a y . Analizą  Horoskop w y ­
sy ła  H  po o t-y m a ij)u  z ł 8 -  
Jnłell wziąóó „ J  uwagą, l e  w y­
konan ie anaiizy wym aga powa- 
tne| um ysłowe] pracy, kos: * 
o g to iie ó . pocztow e eta. w /  
•znaczona auaia nie Jul zbyt 
wysoka. OaoLiśUa przyjmuję od 
\% *-l popot. Daśw iadcien la nau­
kowo p. Ssbyllera-Szkolnika *a- 
aaazyeona ahwąlal nymi proio- 
kntaml z lukowych Tow ar*, elw  
W m u i , j , łw iŁdeotwsm i najwy- 
bltniajaayoh pow ag światu .ekn. 
_ ’_ js * j i  odozw .ori pk-ay. Kaiątkl 
■adzw yczą ] c iekaw ej treści nau- 
kowe-pouozającej. Kata log ilu- 
•śrewany darmo. Ra pr lyd ■ 

dotąsayś anaaaak pooitOW y 
A drea : W ś r m a w i ,  I  » f e h o  
■ r o f o l o o  S i y l l . r - S . k o l . l k .  
P . i  n n S f i  pokój 2Ś. Te l 806-09

'lim e h jin ile
p r a y jm io  D w a , szwajcar­
skich haftów, Urodzka 14

A A A A A A A A

StiżlcelłniHodMi
poleca

B u r ta  e i s a n b a r g
biuro poJreduictwa pracy

R iM  il. 3-go Maia 11.
Telefon 1665. icn

▼ ▼ W W T T T T

O r a ę d s a c h  d u ż o
pieniędzy dP

4

j e ś l i  n d s ic ie  
o b c a s y  i ze lów k i t fu rao w e

BERSOM
J U Z  W f S Z b U l  k  D R U K U

yJIDISZFR LITER ARISZEA KALENiDER*
(żydowski kalendarz literacki)

S94f n a  r o k  5685
redagowany i wydany przez 

D ra  b n łt in t a  Kl<_inir a n j  w  P r z e w o rs k u .
Z bogatej treści liternckiej, wymieniamy A . ł*. 

Fad* nowela ,ln jenrm bcus“, Sen ji mlińą 
R K s ile ra  .In di alte utojren* (legende fyn der 
gildfner Rnjze), dramat w b aktach, R u ben s  Ef» -  
lancia poemat „Tarnów”, fragment z powieści 
napisi nej w r. I83a nieznanego autora p. t.: „Au,, 
tignus” z faksymilą I. stronicy manuskr, ptu, M ep  
■echa RawIc* 0 „Sentimentaier Artikel wegen 
Galicie*, D ra  Z . * . F fnkclsteina essaj o Adolfie 
Standzie i D ra  A . Klmlnmana artykuł o naszej 
duchowej produktywności.

Dedatek: Rycina art. malarza Fryca Klein mana 
do „Gildene Rojze” na tle jej grobowca u» s ar. m 
cmentaizu we Lwowie i rycina okładkowa tego 
samego artysty. Ce nr e g zem p la rza  2 zł.

Głowna syrzedaz:
Księgarnia N . £!e i(a, L w i  j ,  Pasaż Hausmaoa b 

Do nabycia we wszystkich księgarniach

e e e e e a e a e e e e e e e e

Spólnika 1951

z udziałem 15.000 zł, poszukuje się dltt 
dobrze zaprowadzonej fabryid chemicznej 
i parowej farhiarn., celem powiększenia 
tejże. Łask. zgłoszenia upraszam skiero­
wać pod „Chemiczna 200“ do Ad. N. Dz.

FURTOWNIA
pasów trsnsnu 
węży, szczeliw

1
1458

■ 5Z E N ir
Sp. z ogr. odp.

Kraków , Szpitalna 7a TeUZ31.
Pasy skórzana' wieEbC t szczeliwa, 
gumy, ósbesftf, we:..;e, piły i % p.

1950W Zakopanem
centrum Krupówki, I. p. pokój słoneczny 
o 2 łóżkach na 12— 15 tygodni oddam za 
procent, który wypoż^ czy mi na S— 10 tyg. 
zł 1500 -2000 na pewnych warumcacb. 
Zgłoszenia pod „Zakopane" do Ad. N. Dz,

Matrymonialne.
Młoda, intel., sympatyczna blonoynka, po­

siadająca obszerne urządzone mieszKanie 
w* W arszawie w śródmieściu, oraz niewielki 
posag, wyjdzie za mąż za człowieka intel. 
do lat 35 z Krakowa lub okolic. —  Oferty 
nieanonimówe nadsyłać proszę dd admini- 
stracyi miesięcznika „Polska-Palestyna", War* 
szaw'Ł, Miła 36/8 sub „Warszawianka* 1,67

|n|lstlki(5}ll3@l5lll3KlI@]lsil§lKlSlHtlsIlsIIŚI

L1

przyjmuje wszelkie zamówienia w  zakres drukarstwa wcho­
dzące, w szczególności druki bankowe, kupieckie, przemysłowe, 
reklamowe, czasopisma* i dzieła, wykonując takowe starannie, 

szybko i po cenach umiarkowanych.

Kraków, ulica Orzeszkowe) L. 7.
Telefon Nr. 279.

Nakładem Gal. Sp. Wydawn. Red. Nacz, Ign, Schwarzbart: Red. odpow. Jakóo Freund. Newa Drukarnia Dzienn.’kowa, Orzeszkcwf j 7.


